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Passi. iakich na świecie rzadko, 

Niedość przy wdziękach Ze mafz twarż 
gładką ; 

Lecz dobroć twego ferca i dufzy, 

Bardziey niż piękność każdego wztufzy. 


Gdy Pukl Belindy kryślić zacząłem: 
Rzekłem ; ze dla twych nieraz weftchnąłemi 
Niechże przy fłodkiey dzis ich pamięci, 

Tę ci mą pracę Muza poświęci, 
I poki onych moc będzie trwała 
Niech ztey korzyści fluzy ci chwała. 
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PUKIEL 
BELINDZIÉ USTRZTZONY, 
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ست 


Miry kradzieży poftępek śmiały. 
Opiewam, w którym Żart był zuchwałyą 
Krok ten porywczy miał cel miłośny, 
Wfzyftkich zadziwił, i wfzędy głośny (1) 
Pozwolże Muzo! niechay w ofierze, 

Tę moią pracę Karyl odbierze; 

(1) fest to rzecz prawdziwa , że Milord 
Petre ustrzygt Pukiel $m¢éPani Fermor, 
Żart ten wzięty za afront, mocno zwa- 
śnił obydwie familie, Karyl będąc w pou- 
fatey przyiazni z Poppe, profit go,ate- 
by ten przypadek wierfzem opifał , któ” 
re fie podobały fumeyże $Pani Fermor i 
to byto fkutkiein poiednania fig. 
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On mnie do tego dziela przynecil, 
On mnie wziąć pioro w ręke zachęcił, 
I będę wierfze cenił wyfoko, 
Belindą na nie gdy zwroci oko... 


Boginie niech mnie która z was powi? 
Co za pobudka była Lordowi, 
Ize, niewftrzymał zuchwałey ręki, 
Ze piekney twarzy zafmucił wdzięki ; 
Powiedzcie iefzcze ce za rzecz była, 
Ize Belinda Lordem wzgardziła ? 
Na krok zuchwały człowiek roztropny, 
Bez ważnych przyczyn nie ieft pochopny, 
Takoz i Nimfa każda nadobna 
W gniew fie uzbroić nie ie (pofobna,, 


Kotara chociaż piękność zafłania 
I fwym okryciem pomaga fpania, 
Lecz fłońce iafne niecąc promienia 
Wfzędy przenika i tłumi cienie. 
Już fię potrzykroć ozwały dzwony, 
Piefek fie zwracał na obie ftrony 
Amant przez całą noc co fie nudził 
W famo południe iuż fię obudził; 
Zegar biiący ftwierdza o czafie 
I cień wfkaznie toż na kompafie, 
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Belinda iefzcze w fpoczynku tonie 

Sylf cifka na nig kwiaty i wonie , 
Morfeufz fwemi fkrzydły przykrywa, 
Zefirek, lekki wiatr podmuchiwa, 

W tym $nie kochanka obraz uwidzi, 
Ze fie kniey zbliża; co ią zawftydzi ; 
On krok podwaia rączym pośpiechem 

1 tak iey rzecza : z miłym uśmiechem ..e 


„Oty! ferc czułych naypierwfzy celu! 
„Co fwym powabem zraniłaś wielu ; 
„O twey piękności fzerzy fie flawa, 
„ Każdy fię ciśnie pod oney prawa, 
„„Orfzak powietrznych Duchow rozlicznych 
»StrzeZe uftawnie twych wdziękow ślicznych, 
رر‎ Jey wfzyftkie fprawy fa pod ich okiem 
» Oni twym rządzą naymnieyfzym krokiem , 
„W wieku dziecinnym gdyś iefzcze była 
„Jeśli fię kiedy dufza trwożyła 
» 1 ieśliś w fercu czuła frafunki 
„Słyfząc o ftrachach od twey piaftunki, 
„Słuchać mych przeftrog bądź więc gotową . 
„W tey tu, poftaci Sylfa fa flowa: 


„ Powab twych oczu, i piękność twarzy, 
n Chociaż ci imnoftwo amantow darzy 
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„Lecz ten ich nacifk niech ci nie nęci 
„Do wyżfzych żądań kieruy twe chęci; 
» Sa prawdy.. . o nich. nie wiedzą w tłumie, 
„(Ani ich każdy człowiek zrozumie, 

» Oko niewinne tylko przenika 

„ Te doftrzedz może onych taynika ; 
„Filozof dumny e tych prawd fkałę 

„ Roztraca fwoie myśli zuchwałe ; 

„Ani ten co w fwym zdaniu uparty 

„ Wart by był przed nim ten fkarb otwarty. 
„Piękność to tylko z wftydem złączona 

» Zbiera tey prawdy buyne nafiona. 

» Wiedz iż obiekta , które Ta śliczne 

Strzegą ich zawize orfzaki liczne‏ رر 

, Duchow powietrznych; czy fie położy 
» Czy ieft na balu , albo też w loży, 
„Choć niewidziani ieftesmy z wami 

„My niegdyś byli też kobietami, 

» Lecz porzuciwfzy życie śmiertelne 

„ Wzięliśmy ciało niefkazitelne ; 

» Nas więc twych ftrożow choway w pamięci 
„ Od Ziemfkich ponęt odwracay chęci, 

» Choc z czafem ludzkie życie upłynie 

Choć młodość zniknie i piękność zginie,‏ رو 


ey «499 


` 


„Guh fic z utratą Życia nie gubi 


» On i po śmierci Lombra grę lubi, (5) 


„Miło mu widzieć liczne parady, 
„Fryzury modne, wonne pomady. 
„Piękności .wfzyftkie gdy Życie kączą 
„Dufze ich ztym fie żywiołem łączą 
„Jakiego w życiu moc wyrażały 
„I od którego charakter miały; 
„Jakoto, dumą, złością natchnione 
» Le w Salamandry, fa przemienione 
» Zywiołem ich ieft duch płomienifty 
» Wznofzą fie zawfze ksferze oguiftyi ; 
„Co mową flodka i wdAekiem tkliwym 
„Czyni kochanka fwego fzczęśliwym, 
„ W chłodny ftrumyczek ta fig obruci, 
» Nad którym Pafterz uftawnie nuci. 

» Bigotke, (co ma na czele chmurę ) 
» Wlię przemieniaia Gnomy ponure; 
„Swywolna, płocha, co trzpiotać rada 


„Między Sylfami mieyfce pofiada 


(5) Quod gratia currum 
Armorumque fecit , qua cura nitentes 
Pafcere equos, eadem fequitur tellure repostos 


Eneid: Lib. 6. ver: 376. 
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„ Ta. bez uftanku w lotnym zapedzie 
„Powietrzne fzlaki wymierzać będzie., 


i „ło tymiefzcze wiedzieć ci trzeba 
„Jaką moc mamy z wyrokow Nieba 
„Od więzow ciała zoftaw(zy wolni 
„Brać inną poftać iefteśmy zdolni; 

» lw płci rodzaiach różnych fie ftawić 

„ By z pięknościami zawfze fie bawić; 
„Lecz z tym tylko co {3 niewinne 

» Ani ich złudzą obiekta inne; 

„Już prożno do tych ferc chcą fię wkradać 
„lI śliczne wdzięki onych pofiadać 

„Owi po cudzych fercąch tułacze, 

„I myśli fkrytych chciwi badacze; 

„ Daremnie zdradne czynią zafadzki 

„ Czyli to we dnie, czy w nocne fchadzki, 
,„ Czy przy muzyce co dufze zwabia 
„Czy w tańcu gdy fię ferce ofłabia 
„Czy przez umizgi czyniąc uięcia, 
„Czy przez ftrafzliwych przyfiąg zaklęcia 
„ Lub przez fowite nakoniec datki 

„Na nich zdradliwe ftawiaią fiatki, 

» Nafzą czynnością fa ochronione 

„l temi dary nie porufzone; 


pok n pos 


„Bywa toczafem że z was niektóre, 
*, Maia w fwey ftraży Gnomy ponure. 


» To wyrok czyni przez zagniewanle , 
„Ze zafłużyły na wór" ed 
» Taka zazwyczay ieft w zbytniey dumie 
„I o fwych wdziękach wiele rozumie; 
„Oni w nich pychę fzerzą bez granic 
pin wízyftkich maia u fiebie zanic, 
» Oni ich ferca czynią tak twarde 
„lże fa zawfze oltre i harde, 
„lnny Gnom takoż ma dozor ścifły 
„Aby w kokietce zrzędzał wymyfly, 
» Ona fie gniewem zaw(ze uwodzi 
» Ani w ubiorze kto iey dogodzi. 
»Skoro kochanka fwego uwidzi 
„Chcąc ukryć miłość z fobą fie bidzi, 
„W tenczas Gnom w fercu pomnaża walki 
» By to poftrzegły czuyne rywalki; 
pSylfow ftarania fg wcale inne 
» Oni piękności ftrzegąc niewinne; 
» Wnich do miłości wzbudzaią wftręty 
ور‎ Tak Ze fie częfto mylą natrety ; 
„ Plonnym pozorem będąc złudzeni 
„Sądzą, Ze od nich fa ulubieni: 
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» Nimf boiazliwych poftaé lekliwą 

» Maia za zdobycz fwoią właściwą, 
»Lecz tym pieknosciom nic to nie wadzi 
» Nafza ich czuynosé zawfze prowadzi, 
» Czeftokroé fami my doświadczamy 
»I na uftyrki ich narazamy, 

„Ażeby z drobnych takich przypadkow 
»Strzegli fie potym więkfzych upadkow, 
„Jakto naprzykład gdy który młody 
„Chcąc wzaiemności doftać nadgrody 
„Od tey piękności, do którey czuły 
„Nie fkapi dla niey fwoiey fzkatuły ; 
» Wyda baliczek niby z menażem 

„Î fam iey uży z (wym ekwipażem, 
„„Którażby w ten czas tak dziką była? 
» Aby.z pogardą to odrzuciła, 

, „Kiedy tymczafem rywal oftrożny 
„Ten iego zamyfł uczyni prożny, 

» Dawfzy bal zmaczny i fypiąc dary 
»Zacmi natychmiaft pierwize ofiary, 
„Jakaż fie znowu moze fprzeciwic? 
»l nad wyrazem tak fie nie dziwics 

„ Kiedy Floryo pełen czułości 

„Jey mówić zacznie co o miłości, 
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„Gdyby nie Damon śmiały zawadzal 

»l iego checiom nic nie przelzkadzal 
„Tenby w rywalu pomnożył mękę 

» Pewien iey ferca uścifkał rękę. 

p Zawíze fa czuyne Sylfow zabiegi 

„Do ferc kobicych maiz fwe fzpiegi, 
„Będąc powoldi na ich Żądanie 

„Coraz to infze ftawią kochanie ; 

» Przeciwko temu co włofy ciemne 
pLbrew ma czarną , oko przyiemne 4 
„ Stawim natychmiaft z ciemnieyfzym włofem 
» By go przewyZízyl wdziękiem i glofem; 
„Temu co 2 piekney poftaci dumny ; 
,„Staie naprzeciw burda i fzumny; 
„Każdy fie z fwoią ciśnie ufługą, 

„„Jedna fryzura zaciera drugą, 

» Nakoniec wfzyftko, co ferce łudzi 
„Co fię podoba; co miłość wzbudzi 

» Co ieft wfpaniałym , ico ieft dziwnym 

» Wfzyftko fie fkutkiem iści przeciwnym; 
» Ludzie z pozoru co rzeczy cenią 

»Nafze zabawy pfoche bydź mienią 

„Nie będąc w flanie przeniknąć okiem, 

u Ześmy od tego co ieft wyrokiem: 
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„Jam ieft z tych liczby co twe podwoie .. 
„Strzegą :— Aryel ieft imie moie; : 
„Jeftem naywyżfzym wodzem tey ftraży 

» Zaden fie oprzeć znich mnie nie waży, 

„ Gdy rozkazuię, fłuchaią pilnie 

„l pełnią wfzyfcy to nieomylnie; 

„O twoią flawe ieftem trofkliwy 

„„Oto cios iakiś dziś niefzcześliwy 

» Ma cię napotkać ; w tey gwieździe fkrycie 
» Doftrzegtem, (pod nią coś wzięła zycie;} 
„ Wprzod niźli flonce po dziennym biegu 
„Mieć fie do (wego będzie noclegu, 
„Nim fię fpokoyne zbliży milczenie 

„I nim fwe fłowik powtórzy pienie, 

» Ten traf niefzczęfny dopełnić ma fie 

„Z którey zaś ręki, i w którym czafie 

» To fię przytrafi , nie mogę wiedzieć ; 
„Nadto nie umiem wiecey powiedzieć ; 
„Wyrok przedemną ukrył tę zdradę 
„Bronić niemogę lecz dam ci radę: 
„Niech cię rzecz żadna dziś nie ułudzi 
„Boy fie wfzyftkiego ; i ftrzeż fie ludzi... yy 
Mirynka do niey wfkoczy tym czafem 

1 fen iey przerwie fwoim hałafem, 
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Sprzykrzywfzy Pani tak długo czekać 
Biega po łóżku, i zacznie fzczekąć: 
W tym fię Belinda nagle ocuci 

A wzrok co tylko do krzefła zwruci, 
Poftrzeglfzy bilet znaiomey ręki 
Swoie rumieńcem pokryie wdzięki; 
Czytaniem tego liftu uięta 

O śnie co miata wnet niepamięta, 
Miłym wyrazem uradowana 
„Wychodzi z łoża na pół odziana, 

Do gotowalni zaraz fie śpiefzy, 

Ta fie z przybycia fwey Pani ciefzy ; 
Tam wkfztałt przedziwny ufzykowany 
Szereg waz złotych i porcellany, 

Z którey fię chlubiąc okazałości 
Cześć oddawała prożney miłości; 
Potym fwe włofy długie odkryie 

1 one w kręte kedziory wiie; 

W luftrze/ iaśnieią niebiefkie wdzięki 
Do ich ozdoby przykłada ręki, 
Dziwi fię fobie, ciefząc fię chlubi 
Ztad, ze fpoyrzeniem fwym «wielu zgubi. 
Kapłanki ciche lekliwe, fkromne, 
Do uftug Boftwu temu przytomne 


dpi 16. tot 
Sylwia ftała tuż przy świątyni, 
Dorys zaś mnieyfze pofługi czyni, 
Ołtarz fię złotem połyfka cały, 


Wzrok: fwóy kapfanki wznofząc nieśmiały, . 


Cześć iey folennym czynią obrządkiem 
Każda Boginią wielbi porządkiem 


. Dla upiękrzenia śliczney ofoby 


Już przyniefiono wfzyftkie ozdoby ; 
Ziemia i morze naydrożfze dary 
Dla tey piękności fzle na ofiary, 


Perfum Arabfkich , tu fetne foie 


Tam wódek rożnych obfite zdroie 
Znow rząd kamieni drogich polyfka 
Co Febus wfchodząc z rofy wycifka; 
Z Słoniowey kości grzebień toczony 
Igieł i fzpilek liczne fzwadrony , 
Wrefzcie umyślnie , czyliteż z błędu 
Są umiefzczone do tegoż rzędu, 
(Kędy przyiemnych liftow gromada ) 
Puder, romanfe, róż, i pomada, 


Belinda biorąc piękności zbroie 
Tym bardziey wdzięki okrafza fwoie, 
Twarz przyiemności coraz ma więcey 
Oko płomieniem cifka gorecey, 


Usmiech 


dde i7 ded 
Uśmiech iey każdy pełen fłodyczy, 


A cera wiecey świeżości liczy ; 
Sylfowie czuli w okrag biegaia 

I włos trefiony w rząd układaią; 

W gorfie wiązane miefzczą bukiety, 
W kfztałt zaś przyiemny zdobią mankiety 
Kałdy w fpodnicy ułożą fkładnie, 
Aby fię noga wydała ładnie. 

Sylwia widząc ozdob tak fiła, 
Myśli że ity to ręka fprawiła , 

Ztąd pełną chluby o fwey zalecie 
Swą dofkonałość wielbi w fekrecie: 


um ^. : 

PIESN DRUGA. ۱ 
"ca. błyfzczy wfchodzac Jutrzeńką z rana 
W purpurę i w nić złotą odziana, 
Łącząc dnia 2 fobą godziny wiefzcze, „. j 
Ale Belinda świetniey {za iefzcze; 
Ta ku Tamizie (c) ledwo fię zbliży 
Wnet wfzyftkich ferca w- hołd fwoy uniży,, 


“any 


(c) Tamiza Rzeka Portowa w Londynie. ^ 
Pukiel Poema B, 
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Tłum za nią wfzędy kedy fie uda, 
Każdy chce widzieć piękności cuda; 
Tyfiąc młodzieży rażney wnet ftawa, 
Którzy fię pod iey poddaią prawa, 

' J tylez:znowu piękności liczy 

Dla iey ozdoby orfzak dziewiczy; 
Belinda mnoftwem ۷ przywdzian% 
Pośrzod nich iakby fama Dyana; 

Ona ferc wfzyftkich ieft cel iedyny. 

W gorfie upięte ifkrzą Rubiny, * 

Włofy trefione w warkocz uwite, 

Z świetnych brylantow potrząfa kitę ; 
Umyfł iey żywy oraz i oczy; 

Rani gdzie tylko blafk ich zatoczy. 


-oe 


Mowa przyiemna z uft fie iey fączy 
Częfto fwoy uśmiech z innem) łączy; 
Jey wdziękow (wfzyftkich wabią) ponety; 
Czafem z dobrocią okaże wftrety ; 
Umie na płochość wkładać wędzidła 
I dumnych w fwoie uplątać fidła: 
Jak Gwiazda dzienna , (9) którą oznacza 
Jafność około fiebie roztacza, 
Przy iey powadze fkromność ma ftraże, 
Niby to niechcąc kochać fię każe; 


, 


(9) GuiazQa zienna Stonce. 
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A iesli wady plci przyzwoite, 
Trafunkiem iakim czafem odkryte, 
Natychmiaft miłym fpoyrzeniem krafi 
I uśmiech fłodki wfzyftko to ۰ 
By iefzcze bardziey mogła zachęcić 
I oczy wfzyftkich kfobie przynecié, 
Dwa Pukle z długich włofow zawiie 
I ie na śnieżną roztoczy fzyię, 

One fię w kręte wiiąc kedziory 

W oczach fprawuią naymilfze wzory, 
Każdy fię ciśnie do tey piękności 
Niedba o ftratę miłey wolności; 


Gwaltem fie wprzęga w lube kaydany, 


Myśląc by tylko mogł bydź kochany. 
Z włofow mifterne uplotlízy pęta, 
Płoche zwyczaynie fidlim ptafzęta ; 
Toż ofzukane ulegną w prędce 
Łakome rybki na zdradney wedce; 
Mało bacznieyfzych i nas nad ptafzki 
Łatwo omamią kobiece frafzki; 

lle fig razy tylko üfadza, 

Zawfze nas złowią”i zawfze zdradzą; 


Pukle Belindy wfzędy blafk niecą 
Wfzyfcy w ich fidła nacifkiem lecą, 
Bij 
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Lord ofobliwie chociaż zuchwały 
Onych powabem przeięty cały, - 
Uftawnie na nich wzrok cifka fmutny, 
Wrefzcie układa zamyfł okrutny. 

Chce mieć koniecznie iey pukiel ładny, 
Mocą albo też przez fortel zdradny, 
Szuka fpofobow i fił natęża, 

Wfzyftkie przefzkody miłość zwycięża. 


Gdy w głębi morza fpoczywa Słońce, 
On fzle do Nieba modły gorące, 
Wzdycha i błaga niebiefkie mocy 
Wizyftko mu fprzyia wśrzod ciemney nocy, 
Nad inne Boftwa... Miłości tkliwa! î 
Twoiey naybardziey pomocy wzywa» 
Buduie ołtarz by na nim dary 9 
Złożył; i tobie czynił ofiary; 

Pokłada na nim cztery podwiązki, 

Dwie rękawiczki, oraz trzy fprzązki, 
Dawnych miłoftek pamiątki lube, 

Gdzie fwey obłudy nieraz dal prube, 
Bilety fłodkie w ieden ftus zwali 

I niemi ołtarz święty podpali ; 

Wnet fie płomieniem zaymuie cały 

W ten czas fzle prozby amant zuchwały; - 


Bow 2I deaf 


Ażeby mogł fie fzczęśliwym liczyć 

I fkarb nayrychley ten odziedziczyće 

Niebo prożb fłuchąć zawfze ieft chętne, 
Lecz te w połowie modły natrętne 

Tylko przyimuie, zaś refzta prożnych 
Wiatry rozfypią po mieyfcach różnych. (e) 


Tymczafem fiada za danym znakiem 
Belinda w okręt z licznym orfzakiem, 
Łodź fię tą chlubi niebiefkim darem, 
Fale pod fłodkim dmg fie ciężarem; 
Słyfzeć fię dały muzyczne tany, 

Z którym natury głos był łączony, 
Echo roznofząc dzwięk po dolinie 
Nakoniec w nurtach Tamizy ginie ; 
Wiatry wzrufzaigc żagle ruchawe, 
Pędzą od brzegu: powolną nawę. 
Ziemfka, bogini gdy fię uśmicha 
Słodką rofkofzą cala oddycha , 

Ca czyni różny wpatrzących fkutek a 
Tym radość fprawia a tamtym fmutek. 


Aryel inną myślą uięty, 
Los go Belindy trapi zawzięty 


(e) Ventis irrita ferre jubet E. 
3 Ovid. 
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A ztad fie nagłych boiąc rozruchow 
Wfzyftkich powietrznych zwotywa duchow; 
Poflufzni iemu Sylfowie lotni, 

Jeden przed drugim lecą ochotni; 
Pewietrze przez te nagłe wzrufzanie 
Niby Zefirow czyni fzemranie. 


Wfzyfcy fie razem fkupiwfzy nagle, 
Wnet okrętowe oblieda Żagle ; 
A gdy promienie błyfną gorące, 
Jedni rozciagna fkrzydła błyfzczące ; 
Tamci w obłokach nurzać fie zdaią, 
Ci po powietrzu czyftym latsią, 
Ciało z fubtelnych cząftek złożone, 
Od oczu ludzkich nie poścignione, 
Odzież utkana z Jutrzeńki wzorow, 
Pelna ozdobnych zewfzad kolorow : 
Nie tak przyjemny bywa fzkarłatek 
Kiedy go Flora wdziewa na kwiatek, 
Każdy znich gdy fwe wachle roztoczy 
Mitym widokiem. nafyca oczy. 
Aryel by fię mogł lepiey wflawić 
Na mafzcie Tron fwóy każe poftawié ; 
Berla podnofi z .Lauru lite 
Piora roztącza Purpurą kryte; 
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Poftaé ze fmutkiem miefza furowa 
Wrefzcie fie do nich ta ozwie mowa: 


o Liczne orfzaki! co tu zebrane! 
» Wiedzcie! mey władzy Żeście oddane; 
»lto nie tayno z wyrokow Nieba, 
» Co z was każdemu czynić potrzeba. 
„Tamten w powietrzney zawfze przeftrzeni 
„ Lot fwoy odprawiać niech fię nie leni; 
„Ten co fie iafnym fzczyci kolorem, 
„Niech oczy ludzkie ciefzy fwym wzorem; 
,luni niech zawfze będą gotowi, 
„Natychmiaft brame otwierać dniowi, 
»Gdy zorza włofy fplokawfzy w rofie 
» Wzyidzie przy wdzięcznym ptafząt odgłofie; 
5 Tamci mieć maia ftaranie względne, 
„By kierowali komety błędne; 
„Niektórym takoż władzę nadano 
„Aby rządzili czafow odmianą ; 
„Ci niech wapory z ziemi wyfącza 
„lna powietrzu pofpołu złączą, 
„Wnet wfzyftkie wiatry razem oburzą 
„Powietrze gradem gęftym zachmurzą, 
„Niech błyfkawica z grzmotem fie toczy 
„I defzcz obfity niech rolą zmoczy 5 
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„Tym naoftatek dały wyroki 
„Naymnieyfze ludzkie poftrzegać kroki; 
p Czy to w pokoiu, czy podczas woyny 
„Gdy żołnierz ftawa na placu zbroyny, 
„ Lub gdy tyrana zuchwałe barki 
» Miecz oftry wznofzą na innych karki, 
p A krwi pragnący wynifzcza plemie 
„l fwą dzikością zadziwia ziemie ; 
„Czy na bezbronnych gdy iarzmo wkładą 
„l z ftrątą fwobod Berło pofiada, 
„Co do nas ( Bogom niech będą dzięki) 
„Ze nam ftrzedz każą piefzczone wdzięki; 
„ Miły to urząd » flodkie ftaranie 
p Nad pieknosciami mieć panowanie, 
» Zwroccie, więc wfzyftkie na to fpefoby 
„By fig przyczynić do ich ozdoby, 
„Gdyby, zaś milíze qczynić wzory. 
„ Odbierzcie wfzyftkim kwiatom kolory, 
» A rązem w miley umieśćcię twarzy 
„Niech fig uftawnie rumieniec Zarzy ; 
„Mifternym pedzlem (czyniąc im zadość ) 
»Ruzem zwodnięzym ukryicie bladość و‎ 
„Niech żaden fpofob nie będzie fkryty 
„By dla piękności nie „Był użyty ; 
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» Omylkom zaraz ich zapobiegaé , 

„O każdym błędzie zlekka przeftrzegać, 
» Nowe im mody wymyślać wcześnie 
„lotym dawać natchnienia we śnie, 

„ Do tey nad wfzyftko zwroccie fwe fily 
», Co poftać sliczna ma i wdzięk miły; 

„ Nanig mieć baczność dzifiay potrzeba 
» Srogim przypadkiem grożą iey Nieba; (f) 
„Kto tego fprawcą i zkąd przypadnie, 
x Wyrok to ukryt, nikt z nas nie zgadnie, 
» Czy fie Belindy narufzy flawa 

» Lub, moze złamie Dyany prawa; 
„Czy fie iey honor lub fuknia zbrucze, 
-,,Czy Porcellana która fie ftluczę ; 

» Albo tez moze zalotne gachy 

» Serce iey złudzić czynią zamachy; . 
„Czy na oftatek, wyrok chce fkrycie 
» Mirynce dzifiay odebrać Życie; 

„ Bądź iakiezkolwiek lofow zrządzenie 
„,Mieycie na wfzyftko pilne baczenie. 

Tobie Kryfpifie natychmiaft kaze‏ رو 

Koło zaufznic byś czynił ftraze,‏ بر 

» A zas Berbinet niech zawfze czuie 

ul niech zegarka mocno pilnuie, 


(f) €aliginofa node premit Deus 
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» Momanty! takoż niech fie odważy N 
„Ażeby wachlarz miał w fwojey ftraży ; 
„„Pomiędzy pukle co zdobią fzyie 

» Niechay fig czuyny Zefir wiie; 

„Niech fie tą miłą ftrażą zabawia 
„Twłofy częfto niechay poprawia. 

» Was zaś piędziefiąt Sylfow pofpołu, 
„Będziecie ftrzegli (podnicy dołu, 

» Która że bardzo ieft tam rozległa 
„Ztąd wielkim fzturmom częfto podległą , 
„Z garnirowania porobcie tamy, 

» A 295 z rogówki twierdze i bramy. (g) 
»Ja fam przez mego ftarfzeńftwa względy 
» Będę Mirynki pilnował wfzedy ز‎ 

„Z was zaś niech każdy mieyfca pilnuie 
„ A w męftwo zbroyny niech ząwfze cznie. 
„Skoro inaczęy który uczyni 

„ Lub też niedbalftwem iakim przewini, 

„ Taki natychmiaft w wyftępku miarę, 
„„Słu(zną odemnie odbierze karę. 

„Wnet go w okropne zmienię ftrafzydła 
. „Gęftą pomada nakliię fkrzydła, 

„W dymie gorącym niechay więdnieie 


» Î do latania {traci nadzieie و‎ 
AA 


(g) Clipei dominus feptemplicis Ajax. 
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» W koło uplotę iak Ixyona, 

„Niechay w tych mękach uftawnie kona; 
„Każeczawiefić nad kawą wrzącą 

„I w Czokolatę wrzucić gorącą. 


Aryel (kończył; fmutny Sylfowie 
Pofłufzni iego tak groźney mowie, 
Do Belindy fię wfzyfcy udaią. 

Jedni w około Puklow fiadaig ; 

+ Tamten wziął wachlarz, ten zaufznice, 
Ci otaczaią wkoło fpodnice 

Ow z fznurowaniem mocno fie biedzi 
Inny u wierzchu rogowki fiedzi ; 
Przy zawiązaniu poczet fie miesci , 
Wfzyfcy fa pethi {mutku, boleści, 
Kazdy odwaznie ftoi w fwym kroku 
Czekaiac frogich fkutkow wyroku. 


PIESN TRZECIA. 


G nze kwiat przyiemny w miłey rowninie, 
Kedy Tamiza rofkofzna płynie, 

Kedy murawa. zdobi brzeg cały 

Tam fie Hamptokurt Patac wfpanialy 
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Tuz za Londynem wznofi wyfoko, 

Któren przychodniow nafyca oko; 

Tam fie zebrawfzy Miniftrow grono 

Z wiernością Panu poprzyfiężoną, 

Przeciw mocarftwom formuią ligi 

1 z pięknościami czynią intrygi: 

„ Tam i Monarcha trzech Pańftw faczesliwy 
O dobro fwego kraíu trofkliwy ; 

Czefto (ie radzi o Panftw intraty 

A czafem bywa i dla herbaty. 

Na te tez mieyfce Belinda iedzie 

Gdzie mnoftwo z fobą młodzieży wiedzie, 

Tam wprzod potoczną wízczynaia mowę; 

Raz wyfławiaią fwoią Krolowę, 

To o Indyifkiey wfpomną zaftouie , 

Znow każdy chwali pfy fwe lub konie; 

Wnet o koncertach , wizytach, balach, 

Fo o pięknościach , too rywalach, 

A w tęy rozmowie licznego dworu 

Mieściły krzywdę innych honoru. 

Skoro fie kończył dyfkurs poważny, ^ 

Uwaga nad tym brała czas ważny, 

A gdy w telknoty letarg wpadały 

Tabaka, wachlarz, fen przerywały; 
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Jeden drugiego grymas podftrzega- 
Każdy Zartuie , spiewa, lub biega. 


Tym czafem Słońce pomnaża cienie 
I (we na ukos cilka: promienie, 
Senatorowie iuż wygłodniali 
Prędzey fię z zdaniem fwym pośpiefzali, 
I żeby.ciepłe zaftać obiady, 
Niedokończywfzy uciekli z rady; 
Sędzia fluchaniem fprawy znużony, . 
Ogłafza wyrok niedokończony ; 
Kryminaliści ( by ge pociefzyć ) 
Na fzubienicę zaczną fię spiefzyć. 


Już też i kupcy łudzić przeftaia, 
A z fpokoynością w dom .powracaią ; 
Bigotki modlitw fwych zaniechaty- 
I gotowalnie- prożne iuż ftały. 


Belinda fławy pragnąca nowey 
Chęć [wz okaze do gry Lombrowey; 
Dwoch bohatyrow do niey zaprafza 
Chlubną poftawą tryumf ogłafza. 
Wnet fię fzykuią trzy efkadrony 
Każdy dziewiątą liczbą znaczony, : , 
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A nayprzod fwoie Belinda śmiała 
Pięknym porządkiem ufżykowała; 
Natychmiaft Sylfy w fukurs przybędą, 

I wfzyftkie oney karty obfiędą. 

Aryel pomnige, że był kobitą 

Co wfobie dumę maią ukrytą 

I nalegaią na fpołeczeńftwa 

By im koniecznie dawać pierwfzeńftwa ; 
On też na takie chciwy honory ' 
Naypierwfze w kartach wziął matodory. 


"Cztery Krolowie wraz z śliczną ftrażą 
Na placu bitwy wnet fię ukażą; 
Ich duże wąfy, brody wfpaniałe و‎ 
Głowy nakryte i włofy białe, 
Uczynią: bardziey poważnieyfzemi 
I przeciwnikom nayftrafznieyfzemi. 
Przy nich Królowe w kofztowne fzaty * 
Ubrane ; w ręku trzymały kwiaty , 
Có też oznacza, Ze pod ich władzą 
Słodkie rozkofzy uczuć fię dadzą. 
Za niemi idzie zaraz pułk zbroyny 
Załabardami gotow do woyny, 
Mundur odmienny zaś u każdego 
Znaczy, że nie fa z kraiu icdnego; 


pu dis on a î 
httbo /7rci ra.ol. 
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Belinda, aby połamać fzyki,  “ 

I zpędzić z placu fwe przeciwniki 
Swiecącą farbę pikę ogłafza, 

Czym bohatyrow mężnych przeftrafza; 
Szle Matedory.w czarnym zawoiu, 

Które naypierwfze ftaią do boiu ; 

Te w męztwie rowne wodzom Afryki, + 
Trupem położą fwe przeciwniki. 


Spadylli pierwlzey odważne ramie 
Nieprzyiacielfkie fkrzydło przełamie, 
W tey bitwie (oprocz znaczney zdobyczy ) 
Jefzcze' tryumfy nadto dwa liczy; 
Manilla takóż nić fię nie bawi 
I dwa tryumfy-w punkcie odprawi ; 
As fię treflowy po nich nawiia 
Lecz mu iuż fzczęście takie nie fprzyia ; 
Choć fie z niemafym potykał męztwem, 
Jednym fig tylko ciefzy zwycieztwem; 
W tym fię ukaże i Krol pikowy, 
Zweyrzenia ftrafzny , z miny furowy ; 
Miecz błyfka w iego odważney dłoni 
Od oftrych razow nikt fie nie fchroni, 
Pła(zcz purpurowy wifząc opacznie 
Kolana widzieć "daię' nieznacznie ; 


ê 
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Poddany iego Walet zuchwaty 

Staie naprzeciw do bitwy śmiały, 
Lecz Król zuchwalca pokonał zgruntu, 
Smiercią' przypłacił (woiego buntu. 


O! lofid woien nader omylny ! 
Ten Walet, który był zawfze filny, 
Co łatwo z Tronu zrzucał Korony, © 
Dziś tak haniebnie ieft zwyciężony. 
Belinda dotąd chlubna w fwym męztwie 
Zawíze o pewnym tufzy zwycięztwie ; 
Lecz nad mniemanie fortuna dzika 
Przeniefie fzczgscie do przeciwnika, . 
Lord na Belindy i wftyd i bide 
Prowadzi razng Samiramidę , 
Co Krol pikowy obrał za żonę 
Co mu fprawuie dni ulubione; 
Ta chcąc mężowi bydz w męztwie równa y 
Pała zazdrością ztąd niewymowną, 
Skoro treflowy Król fię nawinie, 
Od iey pocifkow natychmiaft ginie; 
W krwiiego zbroczy fwe ręce białe 
Tak wftrzyma iego żądze zuchwałe, 
Na coż fig zdały pyfzne znamiona ۰ 
Toga bogata, złota Korona, 


Glob 
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Glob trzymać w ręku na znak fwey mocy, 
Kiedy uyść niemogł śniiertelney nocy; 
Lord doświadczywfzy Krolowey męztwa 
Pewny dalfzego zoftat zwycięztwa ; 
Znow do potyczki (co był gotowy ) 
W fzyku prowadzi fzwadron kierowy; 
Ich Król w ubiorze bogstízy wcale 
Niżli Królowie ¡ego rywale: , 
Zaś na portrecie tylko w połowie 
Daie fię widzieć w całey ofnowie, 
Ten z fwą małżonką ftawfzy na czele 
Wízedy zwycięża i trupem sciele} 
A iak Azyi woyfk i Afryki, 
Kiedy fię razem zmiefzaią fzyki, 
Kędy Maurowie wraz z zaboycami 
Le23 na placu pobici fami, 
A przez te fwoie mordy okrutne 
Czynia patrzacym widoki fmutne 
Tak Kier, Trefl, Karo , gdy fie zawzicli 
w frogim zaboiu wraz poginęli, 
Sta ludzi rożnych w fwoiey odzieży, 
Marnie pobitych na placu leży, 
Refzta przy Życiu co fię zoftali 
Po różnych ftronach fię rozfypali; 

Pukiet Poema € 
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Walet Czerwienny na hańbę lofu 
Widzi Królowe od fwego ciofu 
Karow3, wcale ¡uz inż ginącą, 

I by darował życiem profzęcą: 
Belinda tym fię mocno przeraża; 
Kodylla grożąe ftrach w niey pomnaza 
Z pobitych trupow widząc mogiły 
Prozno chce fłabe zgromadzić fify. 


Tak gdy wyftawion człek na pocifki, 
Gdy widzi koniec dla fiebie blifki 
Kiedy rozpacza wfzyftko zoftawia, 
Traf niefpodziany częfto go zbawia. 


W tym As kierowy śmiało wychodzi , 
Belinda z Królem na niego godzi 
Ten pała gniewem i zemftą cały, 
Ze zbił małżonkę Walet zuchwały; 
Więc fwą na Afa zemftę wymierzy 
Wypada na plac i nań uderzy, 
Ledwo go ftrzała letna dofięże , 
Wnet As na placu ofiarą lęże. 
Belinda brawo krzycząc głos wzniefie 
Echo tę radość wfzędy rozniefie. 
Rzeki, doliny, lafy, mogiły 
Po ftokroc odgłos ten-powtorzyly 3 
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Ludzie śmiertelni! co pełni błędu, (A) 

Na fwe przypadki nie macie wzgledu 

W niefzczęściu podli, w fzczęściu zuchwali 
Czas ten pomyślny wnet fię oddali, 


Ta co fie teraz uśmiecha mile 
Na finutne będzie narzekać chwile. 
Już też tak frogą bitwę witrzymuig 
Lokaie fprawni wnet przyftępuią, 
Biorą i krzefła ftawiaią rzędem 
Każdy fie {woim fzczyci urzędem, 
Jeden trze kawę, drugi nakrywa 
Tamten przybiera, ow potakiwa ; 
{nny z czafz Chińfkich ołtarz i 
Drugi zaś śpiefzno kawę gotuie; 
Aby dawano na ftoł ,ow gtofi, - 
Ten zgotowaną kawę przynofi; 
Leie fig w czafzy iefzcze gorąca 
Wfzyftka fię pieńi wpuł prawie wrząca: 
Napoy tea dziwne fkutki wydarza 
W iednych poiętność i dowcip ftwarza, 
Toz gazeciarzow kłamftwa ozdobi 
1 do przyfzłości myśli PEO 


Ch) Nefcia mens E ti fortify; futura 
kt fervare modum rcbus fublata fecundis 
Virg. Ered. 


Cij 
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Ten fam Arabfki napoy Lordowi; 
Zamyfły ftrafzne w fercu odnowi, 
Spofob odkrywa, fprzata zawady 

/ Da mu natchnienie by użył zdrady, 
Jeżeli Pukiel chce odziedziczyć 

I fwe pragnienia chciwe nafycić. 

Boy fie niebaczhy! zuchwałych krokow 
Wnet doznafz zemfty guiewnych wyrokow; 
Tak Scylla ize tknęła fie włofow (£) 
Doświadczać mufi okrutnych lofow; 
Niech ci przeftroga będą przykłady 
Strzeż fię wyftępku unikay żdrady. 
Lecz ize ludzie wtym fa dziwaczni 
Niepraw4 drogą idą niebaczni و‎ 

Każdy fię chwycić wyftepku gotow 
Byleby korzyść miał z tych obrotow. 


< 


(i), Przeznaczenie miasta Megary, było 
przywiązane do iednego wtofa Króla Ni- 
zufa و‎ córka iégo Scylla uciqw[zy poftatd 
go Minofowi Królowi, którego ona ko- 
chata, i który to miasto trzymał w o- 
blezeniu; po dobyciu onego , widząc Scyl- 
la zdradę fwoig oboigtnoscig o9 fwego 
kochanka zaptacong, x rozpaczy rzuciła 
Jie w morze, i zamienioną została w pta. 
Bige 
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Klaryfsa Korda miarkuiąc chęci , 
Pełna zawiści bardziey go nęci, 
Skromnym rumieńcem pokrywfzy lice 
Zbliży fię kniemu i dą nożyce; 

Lord fkoro broni frogiey doftanie, 
Wykonać zamyfł czyni ftaranie. 


Za dawnych czafow tak fię wfławiali 
Bohatyrowie , gdy odbierali 
Od (wey kochanki włocznią lub ftrzały 
Z przyfięgą dla niey że będzie ftały. 


Belinda niewie o tym zamachu, g 
Guft fwoy ząbawia w kawy zapachu, 
Lord chciwe żądze fkupiwfzy razem, 
Zblizy fie do niey z ftrafznym żelazem, 
Sylfy fie wznofząc chyżym połotem, 
Siadaią między włofow uplotem 
I choć czuwaią wfzyfcy oftroznie, ' 
Gdy tak chce wyrok wfzyftko to proznie, 
Po trzykroć wzrufzą iey zaufznice, 

. Trzykroé fwe ona zwroci zrzenice; 
Po trzykroć Lord fic odemknie chyzy* 
Po trzykroć znow fie do niey przybliży, 

Aryel kiedy pilnie uważa, 

Naglym przeftrachem wnet fie przerażą 


«se 
1 
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W fercu Belindy widzi zdziwiony 
Obraz kochanka iey wydrazony; 

Caly fie w frogim zanurzy fmutku, 
Ze fa ftarania iego bez fkutku, 

A zagniewanych widząc moc lofow, 
Które mu bronią ochronić włofow ; 
Na wyrokow fię frogość użali, 

Y od piękney fie Nimfy oddali; 

W tenczas nożyce Lord fwe rozpoftrze 
I między Pukiel kładzie dwie oftrze, 
Już nań podnofi fwe ręce zbroyne 

Juz fie żelazo łączy podwoyne 
Wrefzcie ie zmyka ręką zuchwala 
Podchwyci Pukiel zręcznie i śmiała 
Sylf wykonania tego mu wzbrania, 

I fwa iftotą Pukiel zafłania, ` 

Lecz ach! nieftety! dla tey Bogini; 
Wfzyftkie azardy na prożno czyni, 
Lord nader płytkim owym żelazem 
d iego ciało przetnie zarazem; 

Lecz że to z mafsy powietrzney była, 
Przeto natychmiaft znow fię złączyło. (k) 


(tk) Wxigdze fzośley , pod.tyt: Ray firdéo- 
ny; Milton opifulgc potyczkę ziniolow 
z diablami , dodaie, iz od Sgo Michata 
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Belindo! tak więc włofy piefzczona 
Maiąc od ciebie bydź oddalone , 
Już nigdy przy fwey nie będą Pani, 
Ach! ta myśl fmuina ferce iey rani; 
Zda fie w iey oczach, Ze piorun biie 
Ze błyfkawica z grzmotem fię wiie ; 
Sfery fię wftrzefły, Niebo fię chmurzy 
Skały fię krufzą wfzyftko fię burzy, 
Nie takby w fercu boleść wzraftała, 
Gdyby małżonka śmierć pokonała ; 
Lub gdyby zadechł piefek kochany, 
Albo ftłuczono iey porcellany. 


„Zwycięztwo przy mnie, krzyknie młodzię: 
niec و‎ Û 

„ Niech mnie Laurowy ozdobi wieniec 
„Pukiel Belindy iuż w meiey dłoni, 
„Niechay tryumfu nikt mi nie broni; 
„Poki miefzkaniem rybom ieft morze 
„Poki na niebie nam świecą zorze, 
ور‎ Dopoki będą w lafach zwierzęta, 
'»i na powietrzu miefzkać ptafzęta ; 
', Póki zawiftni będą rywale, 
رر‎ Póki fa miłe pięknościom bale 

nę, która fig natychmiast zgotta, 
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»Dopoki amant u (wey kochanki 

Bedzie przepędzał wieczor i ranki ;‏ رر 

‘, Póki kokietkom przykrzyć fre ftanie , 
„Mieć o amantow liczbie ftaranie; | 
„Póki nie zbrzydza Nimty piękrzydeł, 

„Ni ftawiac zechcą na innych fidel 

à Póty me imie zawfze i wfzędzie, 

„W potomne czafy wfławiać fig będzie; 
Co czas ulotny dla nas zoftawi, 

Płytkie żelazo znifzczy i ftrawi , 

Zatraca ludzi, gubi niaigtki 4 

” Dzieł nieśmiertelnych ledwo znać fzezątkij 
‘Troia żelazem pofzła w perzynę 

Ono zburzyło i Kartaginę 

Rzym takoż nieraz był zguby blifki 
Po trzykroć znofił iego pocilki, 

1 ty o! Nimfo! nie bądż w rozpaczy ; - 
Szczęście nieftate zawfze dziwaczy; | 
Gdy twe żelazo zepfuło włofy, 
Lepiey cierpliwie znofić te ciofy. 


.PIESN CZWARTA. 


A Jak fie ftrafzny Ocean burzy 
Lub gdy fie iafne Niebo zachmurzy, 
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Tak i Belinda poftać (wą mieni, 

Raz bladość w twarzy, znow fie rumieni ; 
Nietaka w fercu rozpacz fię wiie 
Kobiety, gdy: fwa piękność przeżyie, 
Ani fię amant tak mocno fmuci 

Gdy go kochanka płocha porzuci, 


Okrutny nietak tyran fię miefza, 
Gdy mu śmierć blada zgon iuż przyspiefza 
Ani Aminta tak famentuie 
Gdy iey do fukni faldow. brakuie, 
Jakich twe ferce (z utraty włofow ) 
Sliczna piękności! doznaie ciofow. 


Aryel fmucąc fie nad przypadkiem, 
Rzuca Belindę niechcąc bydź świadkiem 
A za nim Sylfow liczne orfzaki 
Lotem fwym- mierzą powietrzne fzlaki. 


Wnet Gnom ponury miefzkaniec nocy 
Co duchow ziemnych ma w fwoiey mocy 
Ombryel; rzucą pieczary ciemne, 

Lot tępy zwraca w lochy podziemne 

A w pełney czarnych dymow iafkini 
Trofkow i fmutkow fzuką Bogini 


s 
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Nigdy tam Zefir nie chłodzi miły, 
Lecz południowy wiatr miefzka gniły ; 
Gefle wapory zawíze fie fnuią, 

Które ofpałość ciężką fprawuia 

Ową wilgotną i ciemną grotę 

Nie oświecaią promienie złote; 

Sofa bogata łoże przykrywa 

Tam zafępione Boftwo fpogzywa, (2) 
Wzdycha uftawnie wybladła fmutna 
Boleść ią wewnątrz trapi okrutna; 
Niezna fpoczynku z fobą fię biedzi 
Migrena w głowach tuż przy niey fiedzi, 
Zaś zboku łożka znow (z czuyną ftrażą ) 
Dwie fig Weftalki inne ukażą: 
Odmienność twarzy w każdey ofobie, 
Ale w urzędzie fa rownie fobie; 

Tey co twarz śniadą zapadłe oczy 
Ciało ugięte świetność powłoczy 

Złość ieft nazwifko ; iey wyfchła ręka, 
Wygładza marfzczki co ftarość nęka, 
Spoyrzeniem miłym fłodycz oznacza 

A ferce w Zolci przykrey umacza, 
Modły do Nieba fłać nie przeftaie, 

Zaś Indzi waśni i wfzyftkim łaie ; 


mA 


(4) Melancholia. . 
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Na oko zdafie Ze profto fzczera, 

A iad śmiertelny w fercu zawiera; 
Druga wdziękami wfzyftko pokrywa, 
Ta fię Obłuda chytrą nazywa, 

Ktora chcąc fławę pomnożyć z szalika 
Stanie przy łożku z dzikim grymafem, 
Wznofi wzrok fłaby z wdziękiem omdlewa 
Mile choruie, grzecznie poziewa, 
Choć fię na zbytni bol głowy fkarży 
Jednak rumieniec iaśnieie w twarzy. 
Tak nafze Nimfy czefto probuią 

Czy nie pięknieyfze fą gdy choruią; 

, Omdlałą poftać przyimuią na fie 
Wabiącą odzież biorąc w tym czafie 
Wzniefione w górę czarne obłoki; 
Okropne czynią wfzyftkim widoki, 
Mnogość ftrafzydel przeraża oczy; 
Alekto z wężow maiąc warkoczy 
Miota fię grożąc frogim weyrzeniem, 
Dym fie iey z pafzczy kurzy płomieniem, 


Gnom przeraźliwych pełen odorow, 
'Tak zacznie mowić matce waporow ; 
„Bogini! hołd ci przynofzę w dani, 
„Płci lunatyczney tyś można Pani! 
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»lch piękność zawfze pod twym ftaraniem, 
» Ty a2 do zgonu rzadzifz ich zdaniem ; 
» Ty (żeby wzrufzyć ich rozum ptochy ) 
„Z waporow mnożyfz i złość i fochy ; 
„Swym pobłażaniem ich. ferca łechcefz , 
„Dla tego czynią co tylko zechcefz; 

„ Ty ochraniaiąc ich od tefknoty 

» Zażyć pigułek dodafz ochoty. 

„Inna zagrzana twoiemi flowy, 

„ Natychmiaft weżmie chęć do obmowy ; 
„ Bigotka zrzędność maiąc w nałogu 

„Z dziwactwem modły oddaie Bogu, 
„Pyfzne czci prożney przez cię nie fyte, 
,„ Kazda odwleka fwoia wizyte; 

„A gdy fie która na nia fpofobi, 

» W tenczas iałowy komplement zdobi 

» Wfzyftkie fie cifną pod twoie znamie, 
„Jedna Belinda iey prawo łamie: 

„Uczyń Bogini dla fwey korzyści, 
„Niechay fie na niey gniew twóy uiści. 
„Jeżeli kiedy fprawność mey ręki 
„Odięła razem pięknościon: wdzięki; 

by pomnożyć wzdychania częfte,‏ آ رو 

» Kroftki zafiałem na twarzy gęfte 
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„Jeżelim ftarey kokietce czafem 
„Twarz iey ¡uz wyfchłą zdobił bleywafem; 
" 


»Jeslim potrafił dla mey igrafzki 
„Małżeńfkie węzły zerwać dla frafzki, 
» Jeslim piefkom odiąwfzy fity, 
» Sprawiatem Nimfy, ze łży faczyly 
j, A chciawfzy gufta zwątlić odmienne 
„ Pfutem ubiory im całodzienne ; 
» Gdy przez te dzieła głośna ma flawa 
» Rozkaz, a poddam wnet pod twe prawa. زر‎ 


Bogini czoło fępiąc w tym czafie, 
Niby odmawiać tym prożbom zdafie 
Pufzkę podobno natychmiaft bierze 
Taka iaką Eol niegdyś w ofierze. 

Dał Ulifsowi; w którey zamknięte (m) 
Miał wfzyftkie wiatry na fię zawzięte. 


(m) Kol zamknaw/zy wiatry w pufzkę 00- 

dat Ulifsefowi, x przestrogą, żeby iey 
nie otwierał aż do pewnego czafu, ko- 
ledzy iegó gdy on (pał, fadzac że tam 
Ją Jkarby znaczne; otworzyli tę pufzkę 
zkąd natychmiast wiatry wypadtfzy zgnie- 
wem, wzrufzyli morze; i to było przy- 
czyną tak wielkich nawatności, których 
Qoświadczał Ulifses. 
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Płacz, grymas, fochy, wfzyftko to zbiera 
I razem w iedną pufzkę zawiera, 

Boiażń zaś z fmutkiem iefzcze wdodatkü 
W inne naczynie zamknie w oftatku; 
Potym to odda Obryelowi 

On cześć Bogini iefzcze ponowi 

I wraz fię z ciemnych lochow wycifka, 

Tam fie udaiąc gdzie światłość blyfka; 
Widzi Belinde łzami zalaną ‘ 
Fryzurę ftartą i potarganą ; 

Taleftrys do niey z pomocą śpiefzy 

Pukla zatuie ,ftrofkaną ciefzy, 

W chmürze więc czarney do nich fie fpitści j 
Tam Żal, płacz rozpacz, z pufzki wypusci $ 
Belinda tknięta gniewem wraz fteknie و‎ 
Taleftrys z złości ledwo nie pęknie, 

Ręce zafamie oczy zawroci, 

I taką do niey mowę obróci. 


» Nimfo ftrapiona! ( Zefir z pośpiechem 
„Głos iey żałofny roznofi z echem) 

„ Nimfo ftrapiona ! także to lofy 

„Są zagniewane na twoie wlofy? 

p Tak wiec zuchwalec, który ie fchwycił و‎ 
„Będzie fie dumnym zwycięztwem fzczycil? 
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„Puder, pomada, praca bez granic; 
» Perfumy drogie, poydaz to zanic 2 
„Ach! czemuś tego nie przewidziała! 
„Gdyś piękrzyć włofy fwe zaczynała? 
رز‎ Ileś to czuła ftrachu, tefknoty ; 

» Gdyś głowę dała pod papiloty, 

n» Zalezo nieraz tknęło gorące, 

» Nim papilotow ftały tyfiace ; 

„Dla ciebie Puklu były te męki 

Dziś ty ofiarą znchwałey ręki;‏ رر 

Już on fig chlubi pełen korzyści, 
„Innym przyczyną będąc zawiści 
;,Honor by na to niedał ftwierdzenia 
» Honorze! tobie poddawać chcenia 

Nafze winniśmy; z toba fig łączyć‏ رر 
ztobą mamy uciechy kaczyé,‏ 1 » 

„ Belindo! fłufznie zal cię przenika 

Moznaz obelgi znieść przeciwnika ?‏ رر 
Żewfzech ftron śmiefzki, fpoyrzenia krzywe,‏ » 
„Öbmowy podłe i ufzczypliwe ,‏ 
„Próżne ci odtąd fa fpołeczeńftwa,‏ 
„Z piękności nikt ci nieda pierwizeńftwa;:‏ 
„Jeden ofzczersa co wfzyftkich kłóci‏ 
„Całą twą świetność wniwecz obroci‏ 
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»Znayde napotym tyle odwagi, 

„Abym fig mogła mścić twey’ zniewagi? 
, Zapéwna uyrzyfz Pukiel kochany 

» W iakim naczyniu drogim fchowany , 
„Gdzie fię zuchwalec będzie z nim pieścił 
آ ور‎ między fwoią zdobyczą mieścił, 

„Ach wolałabym! gdyby w momęcie !.. 
„Świat cały w pierwfzym zoftał odmecie! 
„Niżli tak frogim ciofem bydź tknieta ; 
„I mieć fortunę na fie zawziętą. ,, 

Gdy co raz wiekfzy gniew: w niey fie wznofi 
Nikczemnickiego w ten fpofob profi.. 


7 


» Twoiey przyiaźni okaż dowody, 
» Wydrzyi mu’ Pukiel pomściy fie fzkody 
» Skarz za zuchwałość Lorda ofzczerce 
„A me w nądgrodę odbierzefz ferce: 


Or fię ważnieyfzą rzeczą zabawił, 
Raz tabakierkę fwoią wyfławiał 
To znow do trzciny zwracał pochwały 
I nią fie prawie zatrudniał cały. 


Gdy go Teleftris niby ocuci, 
Zabawke owa w tenczas porzuci; 
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Jey zadość czyniąc nic fie nie bawi, 
I (we pofelltwo zaraz odprawi 

A Lordowi fie ftawiąc odważnie 
Nayprzod tabaczki zazyie raznie (n) 
Potym ułoży kfztałtną ofnowe 

Te do niego zacznie przedmowę: 


„Nie dobrze zamyft twoy przedfiewziety, 
„Bodayby zginął Pukiel przeklęty; 
„Czyżto przyftoi?.. porzué do licha... 
„Cóż ci po Puklu?.. na co ta pycha?.. 
„Gdyby ztąd: korzyść była przynamnie ..: 
„Odday iey włofy.. uczyń to dla mnie... 


Kontent że fkończył komplement z męką 
W [wa tabakierkę uderzył ręką. 


„Mocno mie martwi; Lord mu odpowi; 
„Ze fławny mówca na próżno mówi 


(n) Zaktadad monopolium Tabaki w nofie 
przez zażywanie oney, à ztąd ofzpecać 
i twarz i chustkę, nieiest to rzeczą ani 
uczciwą, ani pożyteczną, ani potrzebną ; 
Olawic fie xay dymem tutuniu kurząc go, 
dest udziałem prozniaka,' a fetor x ust ich 
pochodzący odraza innych oð fiebie. 
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oR so Hott 
» Przyfiegam przez te włofy ci święte; 
„ Które fa ręką moig ucięte, 
»1z fie do Pani fwey nie powrocą, 
„Chyba mi Parki życie ukroca; 
» Ta zdobycz wieczną będzie mi fławą 
„I miłą w całym Życiu zabawą; 
„Niech fię Belinda gniewa i dąfa. 
To rzekłfzy Puklem śmiało potrząfa, 
Ombryel z boku z tego fię ciefzy 
1 wnet z naczyniem drugim pośpiefzy; 
Boiazh i fmutek Z niego wyrzuci 
Belinda wzdycha, i wnet fię fmuci 
A fłyfząc chlube od przeciwnika 
Przed przyiaciołką fwą tąk narzyka: 


„O! dniu fatalny! chwilo zawzięta!.: 
„/W którym fpokoyność z Pukłem odięta; 
رو‎ Dlategomże tu fpiefzyfa rada?.. 

„Ach! niefzczęśliwa! ta promenada!.. 
„Piękność i młodość .,. Cóż mi to potym? 
» Nie ieftem więcey , ( wfzak ty wiefz otym.) 
„Pierwfza u dworu ztymi co flawne , 

„I które w fwoich intrygach fprawne. 

j, Czemum w tym mieyfcu nie wychowana! 
„ Gdzie ni gra Lombru, ni kawa znana, 

» Kryigc me wdzięki w tey odludnosci; 
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» Kwiatby móy wzraftał przy niewinności; 
» Tamby fpokeynie więk młody fchodził 
„ Aniby zdrayca czuwał lub fzkodzl ; 

» Niewiedzac nigdy tam o intrydze, 
„Kwiatby moy więdnął przy fwey łodydze 
„A bez zabiegow, wzdychan i męki, 

Staroséby moie nifzczyła wdzięki;‏ ور 

.» Co za los iechać dziś mi doradził ? 

„Î razem z Lordem na okręt wfidzil 2 
„Ach! miałam otym przeftrogi wcześnie 
„Syłf mnie o wfzyftkim powiadał we śnie; 
„ Lecz omamienie rozum zacinilo, ; 
»,Zem zapomniała co mi fie śniło; 

j» Czem nie wftrzymała flabose w oftatku j 
„Byłabym ufzła tego przypadku, 

„Czuli o honor moy io zdrowie 

„ Dziś przeftrzegali fami Bogowie; 
„Pomada właśnie tego poranku 

$, Zrak wypadała mych bez przeftanku ; 

„ Papuga w fmutney była cichości 

» Mirynka:ledwo nie pękła z złości (o) 


(o) Sepe malum hoc nobis fi mens non leva 
fuifset , 
De Celo fattas memini predicere quercus. 
Sepe finistra Cafà praedixit ab ilice cornix 
Virg. 
Dij 
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»Jeden iuz Pukiel, fmutny widoku! 

» Jakze$ zawzięty na mnie wyroku! 

„Te Pukle co ma fzyie zdobiły... 

„Co. fie z piefzczotą zawfze trefily... 
„Kiedy Bogowie! tak f4 okrutni!.. 
„Belindo! fwoią ręką go utni... 

Lub ty zuchwalcze! przyidź znow zŻelazem‏ رو 
okrucieńftwo dopełniy razem,‏ |„ 

»Zagub ntych Puklow oftatnie ślady 
„Idź i ufluchay twey zemíty rady; 

» Ach! niewdzieczniku, frogi i podly! 
„Jakież cie chęci do tego wiodły!.. 
„Dla nafycenia żądań złoczynnych! 
„Nie meelo} doftaé Pukla od innych?., 


PIESN PIĄTA ^7 


Bui; fkarg fwych nie mogła zkączyć 
Gdy fię łzy z oczu zaczęły fączyć, 
Smutek po piękney wiiąc fię twarzy, 
Wdziękow przyiemnych mnoftwo nadarzy; 
W fzyftkich patrzących boleść ogarnie 
Tylko nieczułym Lord ieft bezkarnie. 
Bogowie , razem i przeznaczenie, 

Wfercu fprawuią to zatwardzenie; 
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Prozno Taleftrys grozi i 1216, 
On wprzedfiewzieciu fwym nieuftaie, 
Głuchym ieft wcale;na głos miłości, 
Ani fię fkłonić chce do litości, 
Nietak fię zdał bydź nie porufzony 
Syn Anchifefa żalem Dydony (p) 
Choć do oporu natężał fiły 
Przecież go prożby Anny miękczyły. 
Az w tym Klaryfsa z mieyfca powftaie 
By fię uciefzyć, wzrokiem znać daie 
W gors fwóy odkryty wachlarzem wieie 
Mina poważną czyni nadzieie ; 
Kiedy umilkli na iey żądanie 
Tak opowiadać zacznie fwe zdanie: 
„Na co fię przyda piękności żądać? 
„1 te ukłony codzień oglądać ? 
„Które nam czynią aż do tęfknoty, 
» Rozumnych malo, naywięcey trzpioty. 
„Coż ztad za korzyść by dla ozdoby 
» Naykofztownieyfze mieć garderoby, 
„A co mą tylko ziemią i morze, 
» To wfzyftko mieścić w fwoim ubiorze, 


(p) Talibus orabat, talesque miferrima fletus 
Fertquerefertque foror : "ha nullis ille movetur 
letibus, aut voces ullas trattabilis audit, 

EI Vir 8 
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„Dla tegoż z pracą piekrzyć fie trzeba? 

» Wzywaiąc częfto na pomoc nieba; 
„By rozRawione na różne fzlaki, 

» Płochey młodzieży liczne orfzaki 
»B:egly de karet nafzych z nacifkiem 
»Niechcac odchodzić chyba z u$cifliem و‎ 
» A który widzieć pragnie zdaleka, 

„W rogu ulicy pilnuiąc czeka, » 

„Coż ztąd że myfię znayduiem w loży? 
» Gdzie choćby czafem zdarzył fię hoży, 
„Który tkliwością przeiety cały ` 
¿»Na prożne by fie zdobył pochwały 

Kiely powfzechność pełna zazdrości‏ ور 

» Za towarzyfzke mądrość piękności 

„ Nafzemu przyznać niechce poglowiu, 
„ Maiac dowody na pogotowiu; 

„Oto te Nimfy śliczne Boginie! 

„Co każda mnoftwem amantow fłynie, 
»lktórazby znich rada niechciata ? 

» By pa piękrzeniu dzień przepędzała, 

„A na balikach zaś nocy ciemne, 
„Łącząc zabawki ktemu przyiemne; 

» Gdyby to mogło nam w tym poradzić, 
„Aby na twarzy marfzezki zagładzić 
„By młodość zawfze trwała wefoła 

nie fepila ftarosé nam czoła, a‏ ور 


http://rcin.org.pl 
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p Zadnaby pewnie niechciała owym 

» Trudnić fie przykrym rządem domowym; 
„Lecz wolałaby użyć bielidła 

„By ta ponętą uplataé w fidta; 

»Ale ponieważ wiek ieft niezwrotny 

pl wdzięki nafze pfuie czas lotny, 

„ Gdy mimo ftarań i dzielney fztuki 

„ Starość pofępną przynofzą wnuki; 

Gdy fie kwiat zrywa nafz przez zamezcie,‏ بر 
Gdy długo Panną bydź ieft niefzczęście‏ „ 
„Trzeba zawczalu myślić więc o tem,‏ 
„By fie ozdobić licznym przymiotem ;‏ 
„By, gdy nadeydzie wiek iuż zgrzybiały‏ 
Na. mieyfcu wdziękow cnoty iaśniały ;‏ » 

Wierz mi Belindo! fkromność złączona‏ ور 
»Zwdziekiem , ieft zawfze niezwyciężona;‏ 
Która zgrzecznością przyiemnogé mieści‏ رو 
Ta fercem włada i wízyftkich pieści,‏ ور 
Gdy iefzcze daley chce zdanie głofić ,‏ 
Wzrufzenie nagłe zacznie fig wznolić ;‏ 
Belinda mowy tey niecierpliwa‏ 

Taleftrys kfobie na pomoc wzywa. 

Ta fię zodwagą zbliżywfzy do nij 

Do broni krzyknie, rychley do broni; 

A {koro tylko haflo opowi 

Natychmiaft woyna ftrafzna fie wznowi. 
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Talefirys gniewna gdzie fie ukaże, 
By naymocnieyfze przełamie ftraze ; 
Bohatyrowie i Bohatyvki 
Krzyk wraz miefzaiąc mnożą roztyęki ;. 
Szeleft wachlarzow i fukień zdartych, 
Mnoftwo Rogowek ginie upartych ; 
' Lecz broń, z którą fie każda uwiią 
Ani ich rani, ani zabiia 
Choc fa odważne aż do fzaleńftwa, 
Lecz niedoznąją niebefpieczeńftwa. 
Tak niegdys zgube opiewącz Troi (q) 
Przeciwko fobie Bogow uzbroi; n 
A kryśląc dumnych Rywalow złości 
W Bogach zapala też namiętności; 
Wulkan porzuca ciemne miefzkanie , 
Spiefzy czym prędzey na zawołanie 
A mimo odpor i mocne witrety 
Nieprzyiaciellkie pali okręty. 
Pallas fię ftawi przeciw Marfowi 
Merkury ftrafzny Apollinowi, 
Niebo pożarem woyny zaięte 
. Boftwa czuwaią na fie zawzięte, E 
Jowifz fwey zguby widząc cios blifki " 
Rzuca Piorunow filne pocifki, 


(q) Homer. 
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Neptun nawałność morfka porufzą 

I flotty ofieść na dnie przymufza; 
Morze zhukane burzy fig frodze, 
Febus porzucił woz w owey trwodze; 
Gwiazdy na niebie co fie błąkąły 
Wraz z Planetami iuż fie zmiefzały ; 
Wiatry wypadłfzy ciemną iafkinią 

W całey naturze przeftrach uczynią; 
Ziemny fig okrąg wftrzął razem cały, 
Deby, co 2 wiatrow zawfze igraly ; 
Już z fundamentow fwych fie rufzaią 
I wierzchy pyfzne na doł fchylaia, 
Piekło fwe łono chciwe otwarło , 

Aby fłoneczne światło pożarło, 

Styx nagle w (wym fie zatrzymał biegu 
Charon fię jedwo dobrał do brzegu; 
Pluton przelękły światłem promieni 
Tron fwoy opufzcza fzukaiąc cieni; 
Choć zbytnią każdy odwagą fłynie 
Przecież w tey bitwie Żaden nie ginie, 
Y ci boy wiodac wteyże ofnowie 
Wfzyfcy nie tknieci iak ci Bogowie; 
Ombryel {wey fig dziwniąc macy: 
Gnomow fzle iefzcze im do pomocy. 
Ci pa fryzurach tam fig czepiaig 

T do potyczki ich zachęcaią; 
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Taleftrys awy z awycieztwa chciwa 

Nay bardziey rani nie litościwa; 
Bohatyrowie dway fie nawina, 

Ci od gniewnego wzroku iey ging; 
Pierwfzy znich medrek; Fircyk zaś wtóry 
Konaiąc kończy ten Metophory : 

"Tamten zaś drugi ledwo, co ziewa, 

Nim fkona taką aryikę śpiewa: 

Pozwol niech w fercu twoim fie miefzcze‏ رر 
„Choć wpół umarły lecz Zyie iefzcze,‏ 

'To mowiąc w krzefło padł rozciągniony 

I tam fzczęśliwie konał zemdlony ; 

Drugi tak nucił: بر‎ Jakżeś zawzięta! 
„Zycie mi biorą śliczne oczęta, 

„Chociaż mie gubifz , wielbię cię fkrvcie 

„ Wdzięk twóy ... tu zamiłkł i fkączył życie. 
Tak Łabędź w brzegach Mcandru śpiewa (r) 
Gdy fie blifkiego zgonu fpodziewa; 

Za nią wnet Dorys wypada Zwawa, 

Przy którey Chloe bitna tuż ftawa; 

Tym wfławie, oraz w file potezuy, 

Ow Nikczemnicki ftawi fię mężny 

Skoro nań gniewny Chloe wzrok rzuci, 


(7) « ic ubi fata vocant udis abjettus in undis 
449 vada Meandrt Concinit Albus Ulor, 
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Natychmiaft iego hardość ukruci; 

Ten otrzymany tryumf na placu, 

Echo po całym głofi Pałacu 

On choć wpół martwy lecz w tymże czafie 

Do bohatyrek fwych uśmiechafię 

A te znow fwemi fprawią oczyma 

Ze ten go uśmiech w Życiu zatrzyma. 

Jowifz wtę woyne wda fwa powagę (5) 

I na powietrzu zawiefza wage, 

Po iedney ftronie rozum umieścj ' 

Lorda ; po drugiey Pukiel Niewieści; 

Ciekawość wfzyftkich oftatnia bierze, 

Lecz kiedy waga ftanie inż w mierze 

I kiedy pilnie Jowifz uważa, 

Aż Pukiel (rozum Lorda ) przeważa. 
Belinda wrefzcie na plac wychodzi, 

I na wydzierce fwoiego godzi; 

Skoro nań ciśnie wzrok zagniewany 

Wnet bol uczuie od frogiey rany; 

A widząc zguby fwoiey cios blifki, | \ 

Sam fig naraża na iey pocifki; , 

Maiac za fzczęście ginać od ręki 

Tey, co mu ferce zraniły wdzięki, 


(5) Jupiter ipfe Quas equato examine lances 
Sustinet , © fata imponit diverfa Quorum 
Virg. 
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Ona gdy palcem uderzy w ciemie 
Natychmiaft ranny padnie na ziemie ; 

A gdy fie waląc nagle zatoczy , 

Ona tabaką fypnie mu w oczy 

Razony frogim pocifkiem wzdycha 

To znowu kafzle, płacze, i kicha} 
Pokoie wfzyftkie brzmią tym odgłofem 

» Belinda krzyknię: ,, Padnii pod ciofem, 
„Który ci Niebo zdarza umyślnie. 

W tym fzpilka złota w ręku iey błyśnie , 
Jey zacność głofi Pamiętnik dawny, 
Dziad na Medalu iey nofit ftawny ; 

` Po iego śmierci Babka przerobi 

Na fprzączkę; i nią przepafkę zdobi 

Z tey fię uczyni dzwonek nie mały 

Do niego i ząb wilczy wiązały ; 
Twierdząc , że Bofkie natchnienie było, 
Aby na pierfiach dziecko nofito 
Wrefzcie ten dzwonek po długim czafie 
W długą te fzpilkę iuż przemienia fig; 
Te babka w życia niebefpieczeńftwie 

Da fwoiey Córce w błogofławieńftwie, 
Którą we włofach zawfze nofiła 

Potym Belinda . 

Kiedy nią śmiercią grozi Lordowi 
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` „Przeftan fie paftwié, on iey odpówi 

„Zwycięzcą chciałem twym bydź daremnie 

» Niech nim fzezesliwfzy będzie odemnie: 

„ Smierć ta mnie Zadney nie czyni męki, 

» Kiedy ią z twoiey odbieram ręki 

,,Lecz ieśli czułość rozrzewnia fkrycie 

s Porzuć tę frogość daruy mi Życie; 

Nad niefzczęśliwym chciey fie uzalié‏ ور 

» Pozwol miłością znow mi fie palić. 
Odday mi Pukiel zdradliwy człecze! (r) 

Nie przebłagana piękność mu rzecze: 

Krzyk, narzekania, co fię wzmagały 

Po pałacu fię tam rozlegały. 


"O! iakzwyciezca czefto zuchwały 
Na zte nzywa fwey dzielney chwaty 
Tak; że whrzymuige dumę upartą 
Laur mu zwycięzki częfto wydarto. 
Pukiel ten, owoc miłey kradzieży 
Chociaż w zamknięciu głębokim leży, 
Daremnie chowa prożno fię pieści و‎ 
Wyrok go między gwiazdami mieści 
Ze on zelżony ieft nożycami 

Los niechciał aby był więcey z nami; 


(t) Flamiferunque trahens Jpatiofo limite 
crinem 


Stella micat Ovid. T 
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Co tu czas zgubny nifzcząc pochłonie 

To mieści wízyftko mieliac w (wym łonie; - 
Tam fa fchowane w naczynia ładne, 
Serca burzliwe do woyny fnadne; 

Umyfł Poetow w kryfztale białym 

Aten zas Lorda w pudełku małym; 

Serca te, które miłością tknięte 
Kwieciftą wftęgą razem przypiete 

Tam chytre dworfkie fą przyrzeczenia; 
Niemniey kokietek tkliwe fpayrzenia, 

Tam łzy grzefznikow , którzy (ię krufzą 
Przy śmierci, dobra Ze rzucić mufzą ; 
Wfzyftkich Ptymetrow tam charaktery, 
Oraz podchlebcow umyft nie fzczery, 

Tam mufzki damfkie w klatkach wygodnych 
Tam fa: pokoie i dla żon modnych; 

Tam pchła i paiak żyią w więzieniu, 

Tam moc owadu fufzona w cieniu 

Tam wfzyftkie fkarby naturaliftow, 

Xiegi miftycznych tam Kazuiftow 

Mowią ze i Pukl ztąd uniefiony, 

Wtym magazynie ieft umiefzczony ; 

Lecz wierz mey Muzie mówię ci śmiało 
Poety byftre oko doyrzało 

Tak niegdyś Prokul fam widział święty, 


I | ^ 4 m 
nip:/rcimn.org.pl 


Hor 63 ok 


Romulus ¡ak byt do Nieba wziety, 
Muza doftrzegła że między gwiazdy 
„Wyrok umieścił Pukiel nazawżdy; 

1 przefzłe wieki w gwiazdach widziały 
Jak Berenicy włofy iaśniały ; 
Sylfy na iego patrzą obroty 
Kiedy fię zbliża pod okrąg złoty; 
Bieg ten uważać miewaią chęci, 

Ci którzy wdzickow powabem tknięci ; 
Amant fzczęśliwy wśrzod iafiey nocy 
Zwie ią Wenerą profząc pomocy. 


^ 


O ty! piękności z tey ftraty (mutna, 
Niech cię hie trapi boleść okrutna! 
Z twoiego -Puklu będzie rozraftala, 
W wiek naypoznieyfzy pamięć i chwała; 
Te, co ci iefzcze włofy zoftaly, 
Będą czas krótki piękność wfławiały, 
Przyidzie ta pora Że śliczne wdzięki 
Znikng, dotknięciem śmiertelney ręki ; 
Gdy życia twego dni fię iuż fkrócą, 
Gdzie fig i wtofy w popioł obrócą 
Pukl zmienion w gwiazdę niefkazitelng , 
Uczyni pamięć twą niesmiertelna, 
A Muza moia co go dziś fławi 
W tych tu wyrazach Kolos mu ftawi. 
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